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„ REDAKTOR PRZ1rJMUJE: 
od godz. 9 - 10 

ADMINISTRACJA CZYNNA: 
od godziny a-ei do 11-·9' · 

CENNIK~1 
Za wiersz milimetrowy (fednGMP.alt. 

WJ)' - łO gr. P1enma strona 1 ~ 
ryeae o Cie poc, d:rotej. 

Drobne: 10 gromy • wyraa. Poaub" 
~ pracy: 50 proc. taniej. 

TRYBUNALSKI Prenumerata miesięczaie 

WYCHODZĄCE ·1 DRUKOWANE W PIOTRKOWIE 2.50 „. 
Najnowsze żądanie Hitlera: 

ce•n21 Austrii z Rze&zq • n1a 
Spadek ntarki nlentieckiel w Pradze 

. 18.2. Wrypadkiem dnia jest po 
·ackiego ministra spraw wewnę -

yssa · Inquarta w Berlinie. 5.ąm 
24 godziny po nominacji .mąZ za 
istów austriackich przybył do 

•e.st bardzo zastanawiający. -· Inquqart był ,Przyjęt)" przez Hit 
ntropa i Himmlera. -Twierdzą, 

no szczegóły wykonania Ujlll()Vi'y 

sgaden. 
Hitler okazuje niezadowolenie 

dotychczaSowych zarządzeń au­
' uważając je za niewystarczają­
a na dalsze zarządzenia. 

NA AUSTRIĘ. 

ają pogłoski, że Hitler oddziafywu 
huschnigg ustą.pił ze stanowiska 

kim.i m.anilestacjami żywiołów narodowo­
socjalistyc.znycll. 

W czwartek odwiedzili Schuschnigga po~ 
słowie Frantji i An.glii i inf ormowa1i się u 
niego o zmianach 7.eSZłych. Posłowie mieli 
potwierdzić gwarancje Francji i An.g1ii nie 
zależności Au,strii ,przez oba rządy. 

MjocarstWot'.lll zaleey na dobrych stosun- · 
kach między Austrią a Rzeszą, atre obawia 
ją się one zbytniej ekspansji niemieckiej 
w Europie środkowej. 

SPADEK 
MARKI NIEMIECKIEJ. 

Zwrócono uwagę na silny spadek marki 
niemieckiej w Pradze. Papiery niemieckie 
spadły o 20 procent; marka tury~tyczna . 
miała kurs 1,16 z kor. czeską. I Wiedeń i . 
Praga śledzą z w.i,elkim zainteresowaniem. 
tę reakcjli.l giełdy. 

PARYŻ. 18.2. Stanowisko mocarstw za· 
chodnich stanowi przedmiot ostrej poletni ... 
ki V\' prasie. 

Prasa narodowa atakuje ipolitykę rzą,du, 
zarzucając mu, iż polityka frontu ludowego 
zaprzep~cifa interesy austl'iaeki.e i pchnę 
ła Włochy w objęcia N-ee. 

Nie ulega żadnej wątpliWości, że Wlło· 
chy były o wszystkim uprzednio p0i.nf or­
mowane. Przypominają, że przed rokiem, 
w kwietniu 1937 r. inspirowany dzienni­
karz Gayda uzasadniał konieczność wkro 
czenia Rzeszy niemieckiej w spravvy au -
s.tdackie. Niechyibnie ~olini podczas je 

. siennego pobytu w Nfomczech dał !:WOie 
placet na dalsze kroki Hitlera. . 

W Paryżu widać szamotanie się żywio­
łów narodowych z kierownictw(Un f:rionłu 
iudowego. ~ -

. F'landin nawdfywał do nawrotu d'o poli~ · 
tyki Lavala współdziąłania .z W9:ochami. 

l. • 

Delbos dwukrotnie interweniowiał u amba 
sadora angielskiego i p0rozumiewał się tę 
lefunicznie z Londynem w sprawie pr:zeciw 
<l.zi.ałania akcji, niemieclciej, ale An.glia nie 
chciała s~ę angażować. 

Zresztą faktycznie wypadki w Austrii, · 
wyniki konferencji kancl.erzy - zaskoeey 
ły ipolityk<iw zachodnich. 

Angl.ia u.prawi.a grę wycreki.wania. Na· 
to1mfi.ast koła angielskie doskonale docenia· 
ją grę Hiti·era i Zlł!Powiedź jego ~cisku ~' 
Czechosłowac.ię, ·zwłaszcza, że wiadomo, lZ 

Hitler zażądał od Schuschriigga, który słę 
życzli:wie odnos1ł: do planów współdziałani1 

ściślejszego Austrii i Czechosłowacji, aże- , 
by Austria całkowicie zmieniła swą polity 
kę wobec Crech. . , 
Wnoszą z· tego, że przy pomący au~t.tfac ; 

.kiej Niemcy ibędą, cora~ silniej naciskały na. 
Czechosłcw·ację w kierunku uwzględnien~!l . 
życzeń niemięckicll. 

. , . .; ~ : · .. domaga się nadto, żeby Austria u­
swoją polityktę zagraniczną z Rze. 
odnienie to ma pofegać na wystą 

A~z~:~~~~.E .·w--··_· · o „.1·e· ·n· ···n· e:: ·_··- -.D··.·1a~ ·· .. ·n·· .. :y··; ··st····;.·_.··1··· · ·„:··· ·· . . ;·~.~~--:~:~ ,- ~- .. a . lR.8:· <: 
o dalszy nacisk berliński na Au. · • . . . · . , . . . . . ,. · .: · .. . „ . ·J 

:~a~i:~~~~i:~?Ct::tre~-- . ł Dalsze rewelacje Butęn·kl" · ; ._. -.>- .~ ... . ·· ·.··· · '.-_::.„··:::_ ::·: ·„.'<<·:. 
ecnie używa prasa nien'l.iecka) . :' · ·· · · · " · · · · 
na.wrót do dawnej koneepcji-, for RZYM. 18.2, „Ga?.etta del Popolo'' ogła· Namowy. Tum~nowa . wzbud!zl'ły podej;rze cy ńa l~e .. k~~i~ko;· 'Bii,tenMo ~r 

prz~z Curtiusa. i SchQJbera prz_ęd5 sza na podstawie rozmowy z Butenko, kil nie w Butence, że GPU., zamierza go por- cI? ,Orient~~eśsU: i \l~a~ . ~i~~Pr~~,~. !·· 
.r, ka nowych szczegółów jego oStatnich dm w~ć ~. dostarczyć żywYfmJ lub umarłym do dfo1an .do ~y_mu •. 9-okąd :Przybyj w. ńiedzłe 

p0bytu w Bukweszcie. ' Moskwy. ' lę_ 13 .~.m,,:'. ·: „.: < .· "- · .. ': .~ ·., :.-."'~: .~~~:;~ ·'_:·.; .;~~ 
się j~na1F, że . kpnc~ja ,ta nat;I:~i 
:trudnóŚci ze·str9ny t>ai?-stw zaęho 
_ .. bni~,· jak przed ltjł_ktf ·lat!.: ~~ 
eJ·Ulli1 celn~J ma być_.wysunięte W 
„ . • tn..OWie Hitl'era·: . ' . ' - . 

• 
1 
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GW. WIEDNlU: · ~: .. '„." 
. . , 

.f>E:r{ 1s.2. W kotach" p~tityć.znych 
ę o · przyjeździe Goeringa do' W.ied . 
yj.azd ma nastąipić w pierwszej po · 
rea. 

a ta była za;powiedzi:ana jeszcze 
leni, ale została odroc'ZOna. Podczas 
Goetfoga licz~ się~W' Wiedniu z "\&l!ie-l 

tc)cłzlękowanle. · 
łrosldlwą .opieke okazaną przez P· r 
lekarski i Wielebną Siostrę Słani· 
w szpitalu św. Trójcy r odczas eh ~ · 

lonv mojej i wvleczenie jej, składam 
ą serdeczne >Bóg Zapłać•. 

Wł:.ADVSłAW rIEDORCZUK 

f\gent. GPU., który przyibył <lo.Bukaresz ·· Wówczas Butenko sc:;hrOnił się i iprzeby.~ . . . . , 1 • 

tu z Wiednia i namawiał Buten.kię do prze- wał w ukryciu od niedzieli, 6 lutego ąo pt.A;NY ·&T.A:LlN.A: ''J. :. ', „„_.: •• ~·.„.vtj x.:-
jażd*ki saJIP.ochodem w kierunku Sinaja, cilWartku 10 hltego. W czwartek za<>iJ?atrz<> · · · - ' · ~ '' 'rJ 
iaz'Y!Wał się "Tum.anow. ny w ·paszpott .obcego pańSfwa, opiewają· ~apyt~~y ~astęPftie 'o : syhla~ję- ~'f:s:o..yi~. 

·" tach, Buteh:ko oswi.adceył: ,;Jestem ipewten · 
wcęs:1g &iPQIW-„••••m.a•••••••••••m111;•:„ •. •11111111•11w111.•'lf.Wli!l!l że . $tailri· in:ysli tyllfu"o' &wiawweji"w6jnie, '.) 

. . · · któraby pt'zjril.idśła ·triiinif :-:itomunimow1. r· 

Walka Z Partia. nt• W R 111.U · 1•· Im syhiacji{wewtrętt.zna · ~"'SoiWietachataje · . . . '' :. . • . u . n I się tr~druejsi~ł/tyriil\)iii'Waej SoWiefY ~fara 
•••. ·r 1· p. 011·tv" kt"erstwem urz~- dnt"ko'w . c ją się wztiJećić · póżlti· n~ " ć;afy:t'il śWiede-.iP~·; 

BUiK.AiRESŻT. 18.2. Wcroraij późnym 
wirezqrem ogłoszony ZiOStał 'dekret królew 
ski o oc~ie porzą,d1ku publicznego, prze 
·widujący ostre kary za dziaialność polity· 
czną. 

Najważniejsze postanowienia dekretu są 
następujące : 

'Tworzenie grup tajnych orga~izacyj po 
litycznych, ~ie karane więzieniem od 
6·du lat do roku. 

!Zakazane są pod karą, od 1 do 6 lm!i.esię 
cy więżien.i.a wszelkie pochody oraz grupo 
we śJ>iewanie pieśni politycznych. 

Poza tym dekret pod ·groźbą złożenia. z 
fu.nk.cyj i pozbawienia praw zaibrania u -

" siadam' jedti"lik; mafel'riaty&m.ą pewność, fe · 
Rooja .. zosta:ł'aby w Wielkiej wOjnie katastror: 

rzędni.kom państwowym .zajmowania się 
polityk4. 

Na szubienicę 
pójdzie matkobójca 

.POZNAR. 18.2. Są.d apelacyjny zatwłer 
dził wyrok śmierci na Florian.a Figlarza, 
który w UJb. r. zam.ordOV\~ał matkę Ewę i go 
spodyn.iję Augustę Oertelową, oraz zrabo­
wał kasetkę z 23.000 zł. będącą własnoś­
cią przemysłowca Cukiernika, u którego 
.służyła matka iJbrodnial'za. 

falnie pobita. · : ·: · · · · „„ 

Wpjsko p.ię'. unia- . wo&6w. Ńa-yv-ybitnie]s~ _ 
generałowie !ią . .iozstrze':lanl, ann~ zaś ·n.J,~ : 
zorganizoviana. i ~dęmoraliz.owana. Mli~ _ 
a].1Ini.ą z jednej strony, a robot.t:likami:iJ chł~ .-­
pami z ~iej istnieje głucha ·niei;ia!Wiść: 

LITWIN'ow ZA.GRO~ONY\. 

Zapytany z kolei na temat sytuacji: !4t· 
winowa, Butmiko oświadczył, że jest oti.a 
bardzo niebe2lpieczna, ponieważ GPU. r<>z­
tacza nadzór .również i nad nim. 

W ostatnich dniach osobisty sekretarz 
Lit-win owa Gerscherman został, mimo in­
terwencji swego sze~a, aresztowany. 
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Istnieje znane twierdzenie, że ildeałnych. 
ludzi nie1ma. Że najlepsi nawet badacze 
historii stwierdzić mogą, że D!P· moralność 
ludzka zawsze wiele PoIDS.tawfa do życzę­
nia. · 
Są i tacy....:...... co twierdzą, że obecnie pod 

tym względem, ludzkość zrobiła Postępy na 
lepsze.' _ 

Nie chcę negować jednych, lub drugich. 
Obserwując jednak-życie, możemy stwier 
dzić, że obecnie ludzie, a szczegóinie Pola­
cy, wcale pod tym względem nie 1grzeszą. 

Chodzi tu bowiem o podwójną moralność 
t.j. taką, którą w jednej i tej samej barwie, 
w jednym i ty,m samym wypadku, lu b zu­
pełnie podobnym inaczej się oc:enia siebie, 
a inaczej kogoś. 

Jeśli chodzi o stosunki osobiste, to zaw 
sze v.-idać ci.Io wiek więcej był wyrozwmia -
ły dla siebie, niż dla innych, bo poiwstało 
przysłowie „W swoim oku belki nie wid:~i, 
a w cudzym nawet .i.glię". Z tego ;~dzaJu 
po1d.wójnie interpretowaną moralnoscią Spo 
tvkamy się d.zi.ś wszędzie. I nic now•ego 
nie błoiby do dodania, gd)Ttby ni,e to, że o·d· 
chwili powstania państwa polskiego w ży­
ciu naszyn:i. pojaw'iła się jeszcze jedna mo­
ralliość tj. polityczna. 

Ale tu, skoro uwa1żniej· przyjrzymy się, 
sa>ostrzeżemy dziwne zjawisko; 2ljawiisko 
nietylko ;przekreślając:e dotyohc~wą za­
sadę przysłowia, rule wręcz odwrotnie'. prze 
mawiająca raczej za tym, a przysłowie „w 
swoim oku belki nie widzi - a w cudzym 
nawet igły" całkowicie zmodofikować. Bo 
wiem moralność polityczna wielkiej części 
obywateli naszego kr:C!!jU W r~zmowac?- P;Y 
watnych, a nawet na zebraruach, a Jiakiże, 
oddziela się od Polski, od .r~u, :wyszulru­
j.ąc najrozmaitsze siprawy, obracaijąc na 
ii:ioe wszystko. Przedstawiają oni wszyst­
ko w czarnych kolorach„. Wówczas, kiedy 
kaźdy inny obywatel państwa <>ści~o 
jeśli już nie dumny by był z postępow swe 
go kraju, to przynajmniej ustosu.n:kował 
by się pozytywnie, to u na:s od'1łTot11le. 

Nie :wyklucza to. aiby obywatel p~wa 
polskiego był śl€lPY!Ill na złe .Poc~ynama rzą 
du. Owszem. uwagi wyipowledziane tOZUlll. 
nie i życzliwie są ro.He widziane, zdaje się 
i u nas. Ale taka bezceremonialna waalka 
z r~em. walka z cał<>ścią i powagą P?ll­
ski, nie tylko że nie przysparza jej w~w 
i swemu narodo\\i, ~e w oczach obywateli 
zagr"anicznych najwyżej poniża i ~e -
aza. , · 

Ka.Zde państwo i rząd składają się z lu-
dzi łudzie ~ ~ omylni, lub naiwet po· 
~ najs'r.czerszej chęci, n.ie przewidujlłi 
cy, że ta. lub inna sprawa :pokderowania ta.lł 
lub inaczej. przyniosła by lepsze rezultaty. 
Nłe należy też całkowicie zaJPt"Z0Cz&Ć, ~ 
nąd polski nic ju:ż Jrlgdy złego nie zrobił, 
ale to samo mamy i :z;a graD!icą. 

Lat temu kilkanaście jechałem do Wa:r 
ftZa!WY razem z obywatelem C'D'Skim rw jed 
nym przedzial-e. Ponieważ znał trochę ję­
zyk pollS'ki, przeto na\\ią:z;ałe\m. ,z nim tOz~ 
mowę. , 1 , , I i · 

Pociąg był grubo oipótniony, a mnie się 
spieszyło. w;tem na st. Pruszków nasz .P<!': 
ciąg dano na linię boczną, by przepusc1c 
pociąg p05pie.szny, :a po nim natomiast rwy 
Puścić nasz, wypuścili pociąg miejscowy. 
~ ~iewało mnie i w pewnym ~o 

mencie :wyrwało mi się z ust, tak do siebie 
,,do diabla z takimi porządkami". -Ol;ech 
spojrzał na tmnie _i ~mi~ ~· Prze~ 
łem, że to w związku z mom1..1 słQWaID.J, 
"6ęo pytam go z czego się Uśmiechnął. A 
on mi odn'.ekł: nbo mnie to śmie&iy, te CY 

b}'1Wiatel tego państwa, jak pan. gpiewa się 
na złe porządki w swoim państwie". By'fem 
mocno zawsty&ony. . 

Wiele już lat minęło, a u nas 01c, albo 
tmalo pod tym wzgliędem zmiell!iło się w Pol 
soe demagogia hula i święci swoje teyu!m­
fy. 

Na p()parcie wyi.. przytoczonych wywo­
dów poda.je parę charalrter-ystycznych przy 
kładów: 

Rosja bol&Uwicka, po wymordowaniu i 
,zniszczeniu "burżuazji'', jak i byłych car­
skich „czynowników'' zabrała się systema 
tycznie do mordowan:iia !Proletariatu miast 
i .wsi oraz ,,w'rogów ludlu' wy:vosł'ych nie z 
innego środowiska, jak właśnie z pr~eta­
riatu. że niedawni bohaterowie ZSSR., na 
których c ześć układano hymny, dziś są, roz 
strzelani bezceremonjalnie. w oezach i 
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OJ na 
moralnośei n~ych komunistów nie stra­
ciła nic ze swego reZimu. Owszem zagadnię 
ci o to twierdzą, iże to jest w Rosji koniecz 
ne, ,,bo muszą sobie dobrać łudzit do wła -
dlzy.'' 

Dla porównania weamy przykład z na­
szych stosunkó'\\1 intetiPretow.any, przez 
tych samych komunistów. 

W roku ubiegłym, jak wiaaomo wyibuchł 
„strajk" rolny.Napadano na ·przejeżdżające 
furmanki do miasta i pod grozą śmierci, zni 
szczenia płodów wiezionych, lub ·zabicia ko 
nia - zmuszano do odwrotu,. Reagu­
jącą na te wypadki poli.cję obrzucono ka­
mieni34mi, lub naipadano na posterunki. Ce 
Iem stłumienia tego rodzaju wytbryków u­
żyto broni, czego rezUJltatem jest kilkadzie 
siąt trupów, to naa:ywa się u naszej opozy­
cji lewej „ter0r''. 

Za rządÓ'\\1 Mac Donalda w Anglii wybu 
chły rozruchy wolnościowe w lndjach, Wy 
chodząc ze stanowiska sprawiedliwości 
!mniemamy, że Indje mają słuszność prag -
nąc wolności swego państwa. 

mo 
Mac Dot1ald, mając na wzgJięd.zie dOlbro 

swego państwa, bez WZ1ględu na krzywdy 
poddanych, uwięził przywódcę hindusów 
Gandhiego, zaś cały ruch wolnościowy uto 
pii we ikrwi i trupach hindusów. Na to pra 
sa apozycyjna od b'lrudych ceka"\\>istów, aż 
ipo komunistów milczała, bo to zroibił „ to­
warzysz" rz: Il m.iędzynarodowki. Ale kiedy 
u nas w Polsce .rząd ukarze obywatela i z 
tej, lU1b ilmej partii za wybryki antypańst­
wowe - to nazywają ,,faszyzmem''. 

Wiadomo wszystkim, że młodzież jest e­
~ementem, które .zapełnia szeregi starszych 
po dojściu do pełnoletności i wskutek tego 
każdy przezorny rząd stara się otoczyć ta­
kimi warunkami, aby wyraibiali się na od: 
jpOW.iiednich obyw1ateli. Nie uszło to uwagi 
MusSoliniego. To też znana jest nie dlwuzna 
c.zna walka jego z Papie~m o wpł-ywy nad 
nl!'odzieżą. Taka sprawa u naszych ,naro­
dowców" jest b. mile widziana. Ale kiedy 
u nas rząd ukrócił wybryki studentów na 
wyższ. uczelniach, to jak z prawa, tak z l'e 
W'.a, nazywają „pogwałceniem.'' praw wyż -

szvch uezelni.. 
-Podobnych przykładów, obe' 

powaw i miłość do swego ipaiist 
żując współtpracę i postęp do ak 
dową lepszej przy~łości ~ mo · t 
mnożyć bez liku.. ' :o I! 

La..skawi c:zyte1'.nicy niech iJ??Dlfair. 
ko jak D!P· !Postępuje rz~ czeski cie] 
waoję. Albo jak interpretowana ~ 
postępowania Litwy z Polakami ek 
szkałymi, eo o tym mówią niekt~ 
,politycy, a jak zl)ÓW ci sami eh · 
dzieć u nas stosunek nasz do żyd' 

Trzeba szukać nowych dróg i I 
łówtrzeba .iść z twórczą pracą śmił 
warcie, trzeba pokazać, co się - q 
na najmniejszym stanowisku. ..... 
wać, ale rzeczowe, bo w przeciwn ··c 
staropolskie przysłowie stanowezo a z 
by uledz modyfikacji i wypadło 
cej: „w .swoilm oku widzi igłę, -
d.zym nawet belki". 

Piotrków, w lutym. 

ł\bisynia państwem żydowski 
Sensacyjne kulisy włoskiego oświadczenia w sprawie 
dowskiej. - Zamiast do k.raju Salomona żydzi wyjadą 

· ·kraju krqlowej Saby 
Stanowisko włoskie wzglę'dem k~stii 

iYdowskiej, ok.reślOne w „Inform.azione Di 
plomotica", w którem Włochy występują. 
.za utworzeniem państwa żydowskiego, ale 
nie w Palestynie, stało się powodem licz­
nych komentarzy w kołach politycznych. 
Podkreśla się dwie, nieij.ako niezależne od 

siebie części tego Oświadczenia. Piet\\~ 
mówi, że Wloe:hy nie prowadzą i nie będą 

PROWADZILY 
POLITYKI ANTYSIDMICIDEJ 
i że nie posiadają _zagadnienia żydowskiego 
~pecyficznie włoski~, że l74d faszystow 
ski nie l!Ilivślał i nie myśli o pr.zedsi,ęwzię­
ciu środk6w ~tycznych, ekonomicznych 
i moralnych, skierowanych przeciwko źy­
ddm, jako ta.kim. 

Druga część dotyczy kwest.i.i P~"estyny 

i wtej StPl'awie rząd wl.ł'oski. występuje prze 
ciwko tendencijom żydowslcim, mającyim na 
celu utworzenie niezałeżnego państwa na 
terenie dawnego zasiedlenia żydów. 

Równocześnie rząd v,ioski poclla1eśla, że 

MUSI SIĘ STW.OĘZYC P AASi'l'W:O . 
żYDOWKIE, 
w jakiejś części świata i to państwo \\1 peł 
nym tego słowa. znaczeniu, zdolne do reipre 
zent<;>wania i ochr0ny n<>rmalną drogą dy­
plomatyczną i konsularną w.szystlrlch mas 
żydowskich, ro7.a>roszonych po świecie. 
Komentując tę drugą część <>ś'Wia.idmenia 

po1itycy wyir.aiża.ją przekonanie, iż 'WJosi 
za1mier~ją oddać znaczną część .A:bisynii 
na osiedlenie sirę żydów i na utwon.enie 
tam państwa. żydo\\-skiego pod opiekli! wło 
akli. 

Ten krok włoski ma być podyk 
jednej str0ny chęcią utrzymania 
stosunków ze świateim muz.u.~--.._ 
to ze względu na rozgrywki polity 
giją, a z drugiej strony ma pr.z~ 
bisynji ~ementu kolonizacyjnego i 
ków :finansowych na eksjploatację 
~- ci 

W. tej sprawie ma być po<ljęta · 
plomatyc;zna w na.Jbliższym czasie. ó 

PIWO 
·OKOCIMSKIE 

W lll!STAUR 

B. WAGN 

la froncie polityczaym 
róg Piłsudskiqo i P. 

Witold Conti 
na ślubnym kobiercu· 

WIELKIE ZGROMADZENIE P.P.S. 
W ŁODZI. . 

Jak się dowiaduje Ag. •Echoe, w 
niedzielę 20 lutego b. r. w sali Fil­
harmonii w Łodzi odbędzie się wiel­
kie zgromadzenie P. P. S. i Klaso· 
wych Związków Zawodowych. Na 
zgromadzeniu tym wygłoszą referaty 
przeciw projektowanej ordynacji wy­
borczej do Samorządu, miejscowi 
przedstawiciele O. K. R. łódzkiego 
oraz Klasowych Związków Zawodo­
wych pp. Podkański, Stawiński, Wa­
chowicz i przedstawiciel Centralnego 
Komitetu Wykonawczego P. P. S. 
z Warszawy. 

ZBLIŻENIE MEODZIEŻV SOCJA· 
LISTVCZNEJ i •WICIOWE)e. 

Jak się d0wiaduje Ag. • Echoe, od 
dłuższego czasu pomiędzy młodzieżą 
wiciewą, a młodzieżą socjalistyezną 
został nawiązany bliższy kontakt 
ideowo • organizacyjny. W wyniku 
tego, w dniu 19 lutego b. r. odbędzie 
się w Warszawie wspólne zebranie 
organizacyjne Związku Nie:aależnej 
Młodzieży Socjalistycznej i Koła 
Akademickiego Młodzieży •Wicie. 

Na zebraniu tym referat o •agra­
rvźmie' e wyglosi wiceprezes Zarządu 
Głównego •Wicie Stanisław Miłkow­
ski, drugi referat precyzujł\CV stano­
wisko Związku Niezależnej Młodzie­
ży Socjalistycznej wobec agraryzmu 
wiciowego wygłosi jeden z wybił· 
nych działaczy młodzieży socjalistycz­
nej Władysław Pietrzykowski. 

-:WMSfńA W ,K. W koście~ kal ' 
w W.arszawie odbył się ślub .pqpulrl 
"gwiazdora" filmowego i doskonał 
sty operetki, Witolda C.Onti z panJJ4 
gulieS6wną, córką ,znanego JP1"2:em:Yał-1 
.<dyrektora , .Pocisku''). 

Niebawem mloda para wybiera 
Wiednia, gdzie Conti chce kontyn 
studia. 

„„„„„„„„„„„„ ... „„„„„„„„„„~ 
3 osoby zastrzelił i odrąbał lt 

głowy obłąkany wieśniak ~ 
Straszną zbrodni-: popełnił w 

Ukmerdze na Litwie wieśniak Ko­
walauskas, dostawszy nagłego ataku 
szału. 

Przyszedłszy _ rano do chaty są­
siaga Mackiewicza, z rewolweru 
zastrzelił go a następnie jego żonę 
i służącą. 

Widząc, że ofiary dają jeszcze 
znaki życia, odrąbał im siekierą gło­
wy, ułożył zwłoki jedne Jta drugie 
na środku chaty i p6dpalił dom z 
czterech stron. 

Następnie poszedł do dru 
sąsiada Kolisa i również pod · 
dom. 

Na szczęście w chacie nie 
nikogo. 

Zaalarmowana policja otoczyła! 
walauska~a. który bronił się zaci 
strzelając do policjantów i ra ~ 
4-ch z nich. 

Wreszcie jedea z policjantów trr 
szaleńca, któr-y zmarł w drodze 1 

szpitala. 



gacla ludQw­
-tl Pr.eżydenta 
gram wysłany ze zjazdu Stronnf 
owiego w J atosławiu w spraiwie 
u Pana Prezydenta R.P., celem 

n1a prośby odnośnie ukończenia 
a oraz zwolnienia z wię'zienia śl'ad 

: B. Gruszki, W. Jedlinskie.go i J . 
nadeszia od.po·wiedź, że inicjato-· 
zy .mają się z.wrócić do Kancela­
ej Pana Prezyid~mta, przedstawia 

~ 

!I"O 

swojej prośby. 

a-ny · . 
przyleciały 

S!ELKIE BALE 
A·WY 
ZENTAC]A BRO\klAHU •OKO 

1 WVTWORNJA WÓD GAZO· 
ODDAJE W KOMJS: PIWA 

E i CIEMNE W V T W O R N E 
AkU ORAZ NIEDOŚCIGNIONE 

.RÓŻNYCH SMAKr.CH WO .._J Y 
ONIADV. 
WIENIA PRZYJMUJE DROGĄ 
ONICZNĄ Nr. 14 97. 

Polia laureat · ą 
rsu piękności dziecka 

w N. Jorku . 
wym Jorku odlbył s~~ konkurs p;ięk 
sałych dziewczynek, w którym pal­
m'szeństwa zdobyła córeczka emig­
,POlskich, 4~letni~ !"iHs Stankiewi -

~ m~mp, .i· ·p<;>siadała ,,pechowy" nu­
nt~cyjny -t-- lJ-,ty. 

' ««ft!BqprS* ;• ~~ 

I P.lSAC NA , MASZYNIE 

· Piótrków·, Legionów 2 
„ -\. . 

• wrm1aru DO· Nie 1 

będzie 
datku n ... oko· '' ,, Cl 

Doniosłą zmianą w sposobie skła­
dania zeznań o c bracie i dochodzie 
będzie wprowadzony obecnie system 
protokularnego przyjmowania zeznań 
przez Urzędy Skarbowe. Ag.» Echo« 
·cytuje ustęp okólnika Izby Przem. 
Handlowej w Sosnowcu o rozpo­
rządzeniu Izby Skarbowej w Kiel­
cach do podległych jej władz skar­
bowych: •.„nie bez winy były tutaj i 
Urzędy Skarbowe, które nieraz nie 
posiadając materiatów, ustalając mi­
mo to w latach ub. obrót wzg!. do­
chód w wysokości minimalnie róż­
niącej się od sum zezn?nych, nie 
honorując w ten sposób zeznań na­
wet najbardziej lojalnych płatników. 
Tego rodzaju postępowanie niektó­
rych Urzędów wywoływało rzecz 
jasna rozgoryczenia wśród płatników 

oraz powodowało. że płatnicy, skła­
dając zeznania, zazwyczaj z góry 
liczyli się z doliczeniami Urzędu i 
dlatego zeznawal i, jak najmniejsze 
sumy. Celem zapobieżenia temu sta­
nowi rzeczy i podniesienia wiary­
godności zeznań i wyrobienia w 
płatniku przekonania, że deklarowa­
ne przez niego sumy obrotu i do­
chodu mogą być w pełni respekto­
wane, o ile będ4 odpowiadały rze­
czywistości, a także celem zacieśnie 
nia kontaktu m ! ędzy platnikiem a 
Urzędem Skarbcwvm, Izba Skarbo­
wa podjęła w rol<u . bieżącym na 
szerszą skalę ak~ję p~otokularnego 
przyjmowania zeznań o obrocie i 
dochodzie od płatników tak obowią­
zanych jak i nieobowiązanych do 
składania zeznań«. 

·samolotem do Ołr 
Samolot zaczyna w Ameryce zdo­

bywaś sobie taką popularność, o 
jakiej tylko marzyć mogą Europej­
czycy. Wielu uczniów szkół średnich 
ukończyło specjalne kursy dla pilo­
tów. Amerykański lotniczy Urząd 
Statystyczny stwi j;: rdza, że jest obec­
nie w Ameryce 312 pilotów-uczniów 
szkół średnich, którzy posiadają 
własne samoloty. 

Jeden z uczniów jeździ codziennie 

samolotem do gimnazjum i z po­
wrotem. Ojciec ucznia jest bogatym 
farmerem w okolicy oddalonej o 90 
km. od Waszyngtonu. Chcąc umożli­
wić uczęszczanie do szkoły, kupił 
mu samolot, na którym młody chło­
piec odbywa codziennie 180 km. 
Mimo wielkiego zamiłowania do 
lotnictwa, młodziutki lotnik nie za­
niedbuje również nauki szkolRej i 
jest jednym z pierwszych uczniów 
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Tępmy szkodniki 
drzew: owocowych 

,Zbliża się wiosna, a z nią moc różnego .ro 
dzaju owadów. Należy już teraz pomyśleć 
o u.sunięciu z drzew owocowych kokonów­
oprzędów owadów, szkodników drzew. 

Należałoby zwrócić baczną uwag.ę na jaj 
ka zwójkówki pierścieniówki w postaci 
pierścionków na ,gałęziach drzew, 
Nieświadomi uważają za dobre jeżeli usu 

ną Oprzędy z pajęczyną, nie. zwracając zu­
pełnie u'Wagi na jajka pierścieniówki. 

Fowinniśn1y przystą.pić z całą bezwzględ 
aością do usunięcia wszelkich zawiązków 
owadzich w naszych ogrodach. Nie trzeba 
zapomnieć o usunięciu 0ipr~ę.dów z dębów, 
grusz polnych i innych drzew. Do walk.i z 
owadeJmi powmni 1przystąpić w1szyscy ! -

Wysiłki jednostek nie pomogą. Uratują 
tyi.:ko swoje sady. I to nie zupełnie, bo jeże 
li jeden sąsiad OCi1:yści drzewa, a inny tego 
nie uczyni, to owady i tak mu owoce zmar 
nują. Marnuje się z tego powodu majątek 
navodowy. :Miarnuje się miliony kg. owo -
ców! 

Zamiast ludzi zjadają owoce owady. Nie 
powinniśmy do tego dopuszczać, vd.edząc 
że owoce przyczyniają się do podniesienia 
21drowotności kraju i do jego bogactwa. 

A Po1ska sprowadza owoce z innych 
krajów za milionowe sumy, z krajów gdzie 
ludzie przyzwyczaili się do piei·ęgnacji owo 
cowych drzew. 

P,ważałbym, że inicjatywę w tym wzgl.ę 
<lzLe ma Zarząd Powiatu z paneun Starostą 
na czele. Powinien być po prostu wydany 
nakaz do Zarządów Gmin, by te dopilnowa 
IY_ usunięcie szkodników drzew oWbeowych 
Pierwsze przez usunięcie kokonów, a dru­
gie przez spryskiwanie drzew różnym.ii pły 
nami owadobójczymi. 

Sądzę, że dałoby się to przeprowadzić 
przez gminne onganizacje rolnkze i przez 
powiatowych instruktorów rolnych. 

A więc do walki z wrogiem naszych ogro 
dów, który· pozbawia. nas zdrowych i sma 
cznych owoców - i oczywiście . dochodów ! 

Gdy latem owady objedzą liście i owoce 
z drzew; to tak wyglą,da, jakby powróciła 
sroga zima, lu b przeszła nad okolicą sza­
rańcza. A drzewa ogołocone z szat zie­
ieni wyciągają ku niebu swe rami<>na i 
skarżą si11i1.Stwórcy nas wą niedolę„. 
Może na I udzi, że ·O nich zapominają, ? 

STEFAN BUJĄCZ. 
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· oclqg_u· ·DośPlesznego 
Ach, 'tak ?.„ 

.... ' 

ani marcnesa zmienila często pla1iy 
na dlZleń. · • t 

r 
. s;zak mowiła mi ,pani, ,że ma tci_m do 
l!erua ·ważne s.pra.wy. · · · · '' 

· a« mi· powleu!z11ała, aie to nic ·nit: ·z~a 
a ~hWilanri: nieo~liczaina; · 

Lzy w o~le cznue się pani u niej- do-

Owszem. Jest mi dobtze. No i mam 
o· ć 1Pódrozowania po świecie. . . . 

lltuszn1e! Oczywiśc.ie„. - Doktór Ol­
u.kl .na chwuę, ·.po czym zapytał: -

robi w tej -chiw11l pani marchesa, -::Wi? 
~ie,je.st u niej teraz fryzjer, .kt0r.ego 
ięła na dwie godziny. 
a.leż to bzik„. 
Dlaczego nie ma . sobie 1pozwolić na 
skoro Ją, na to stać ? - zapytała 
~się Zotja. 
f.tór dał o(lpowiedź nie.spo®iewaną: 
Pani mi s~ę podoba„. 

III. 

wi:elce :Szanow~a pani mąrchesa po­
tej. nowej fryzur.ze ? - ,zapytał iSig· 

.iaippelletto, zachwycony, uśm.iechnię­
llliaJąc klientce lustro.- Przyzna ła­

ta Pa.:1-i ohyiba sama, że jest to_ poemat, 

h'jmn, oda do piękności, a pr~ tym coś zu­
pełnie O'd.rębnego, absolutnie o.soibi,stego, go 
dn-ego tylkó szykownej kobiety„. 

1Vfarchesa Grimani przyipatrywała się swe 
mu odbiciu · okiem krytycznym, nię zważa~ 
jąc na. gadaninę fryzjera i .po pewnym c.zą-
s1e rzekła : th t 

:__ Czy ja wiem ?\..f To nie jesj: całki.em 
w moim guście, signor Baldassare. U.Wa· 
.żarn, że ta cała budowla, którą pan wzniósł 
na mej głowie, jest za wysoka, nie „twa 
rzowe". 1 

- O pani marcheso, ta fryzura nie może 
nie ·być pani do twarzy. Jest ona wykona· 
na ar tystyczniel. zdlłmiewająco i nad7Jwy­
czajnie ! 

- Mo.że właśnie za bardzo zdu.miewają­
co i nadzwyczajnie ?. 

- Ośmielę stę zauważyć, że nad.zwyczaj 
na kobieta musi mieć nadzwyczajną fryzu­
rę, Na tyim polega cała moja sztuka. 

~ Baridlzo to WZruszające. co pan mówi.„ 
ale mittno to niech pan inacozej ułoży włosy 
z przodu. 

- Skoro pani merchesa sobie eyczy„.­
Ciai_w>elletto zrobił zrezygnowany rych i 
wziął się za robotę.- Ha, tru®o, trzeba 
zburzyć dziefo sztuki.„ któryż artysta do-

kona tego bez bólu, ? F:ani marcheso, mój 
zawod wymaga artyzimu, ,Jest sztuką pięk­
ną... Ale niech się dz1eJe to, co s~ęi stać 
musi ! 

- Właśnie, właśnie:„ 'rrochę za ~iele 
pan mowi, signor Baldassare. 

- Czy nie powinienem mówić ? Czy nie 
powl.n.1enem wywotac od,powiedniego na­
scroJu, gdy twor:Zię wiei'kie c!.Zieło i pragnę, 
by byio doskonałe ·; Pani aama do towa-
1·~y::1twa Jest nieobecna i dlatego muszę„. 
A propos, całkiem Poufnie, czy pam mar­
chesa. Jest z niej zaaowolona ?. 

-; u tak l ~ubię ją. 
- !-'ani marcheso - fryzJer nachylił si:ęi 

bliżej - przepraszam bardzo, że się wtrą­
cam do nLe swoich sprawt ale ten, kto cze­
sze daim,ę ,z wielkiego świata, staJe się C'źlę­
sto Jej powierJ4kiem. Pozwolę .sobie za­
uważyc: ta pani me pO<loba mi się, Jest ja­
kaś pogard.llwa.„ 

-"-- lVJ.oże w stosunku do pana - uśmiech 
nęła się marchesa.- Wiuoczme zacnował 
się pan względem niej •zuchwale. 

- Hroń .ł:So·że! Ba.Wdassare CiappeJletto 
i zuchwałość \YY.klUczaJą się W'Z<IJ)emnie. 
Próbowałem kiyka razy ·z nią rozmowę na 
temat mo1cn wizyt u .szanowneJ pani, ale 
ona zbywała mnie niczym. 

- I miała naJzu,pełrue~zą S:i:uszność ! 
- A jednak pan.i, )Illarcheso, ośmielam 

się być zdania, .że skoro dama wybiera so­
b1e kogdS na swego fryzjera, to widocznie 
obdar~a go zaufaniem, a tym samym li­
czy się jego ~inią. Ot6ż ja miałe!ffi dla 
pani inną towarzyszkję. na widoku, poleca­
łem ją pani gorąco. Byłlby to ideał ipanny 
do towarzystwa, gwarantuję pani ! 

- Ach, teraz rozumiem gdzie tkwi źród· 
10 pańskiej antypatii do panny Barskiej. 
Chciał !Pan ulokować przy mnie kogoś za· 
uianego i nie udało się to panu. Jest pan 
llapr·awdę okropnym człowiekiem signor 
Baldassare. 

- Oby pani nie żałowała swego wyboru! 
Pani tn,arches9 - .ciągnął frzjer dalej -
maim przeczucie, że Coś wisi w powietrzu . 
Nie0h pani ni~ ufa zbytnio tej pannie! Jest 
to rada., płynąca ze szczerego serca. Proszę 
min ie brać za złe; że mówię to co myślę, 
al1e może s11ę to ipani 1przyda. 

- Wszystko to nie •ma żadnego sen.su. 
Zabraniam panu mówić do mnie w ten spo­
sób. Lubię 1pannę Barską i ufam jej, czy pan 
zrozumiał ·: 

W tym !momencie drzwi ' przedziału ot­
worzyiy się i ukazał się w nich jakiś mę.ż­
czy.zna. .I! ryzJer rratychmiast zagrodził mu 
drogę, rozstaWl·aJąc n~ce, jakiby chdat bro 
nić marche:się pra;ed mtruzem i oświadczył 
głosem stanowczym: 

- Prze dział ten jest zarezerwowany, la 
skawy panie. 

Nieznajomy, ·wysoki i .barczysty, o po­
stawie wyniosłej, rysach ostrych, z IDIDia 
turą orderu w· klapie .marynarki, robił 0 dra 
zu na pierwszy rzut oka wrażenie WOJSko­
wego. Nie zwrócił u wagi na pr,zemówienie 
i gesty gryzjera, ocisu,ną.ł go po prostu na 
bok, schylił .się w ukłonie, pocałował w rę­
kę marc:nesę i powiedział: 

- Mloje uszanowanie, 1m.archeso.- Je­
go 1gl~boki bas miał brzmienie melodyj,ne. 
.H!zucił okiem na zmieszanego Bal:daSisara i 
zapytał: - Co to za figura ? 

_(Dailszy ciąg nastą.pi) . 
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6:15 „Kiedy ranne''. 
6.20 Gimnastyka; 
6.40 Muzyka (p.tyty); 
7.00 Dziennik poranny; 
7.15 Muzyka z płyt; 
8.00 Audycja dla szkół; 

11.15 Audycja dla szkół; 
11.40 Edward Grieg: druga suita „Peer 

Gynt'' płyty; 
11.57 Czas i hejnał; 
12.03 Audycja południowa; 
15.30 Wiadam.ości gospodarcze; 
15.45 „Jak zabaw:a - to zabawa- karna-

wałowa audycja d~a dzieci; 
16.50 Pogadanka; 
17 .OO Felieton; 
17 .15 tRecital fortepianowy; 
18.00 W~adomości Siportowe; 
18.10 Pogadanka; 
18.15 Piosenki w wyk. Lucienne Booer 

płyty; 

18.55 Audycja dla wsi; 
19.00 Audycja dlla Polaków za granic:ą; 
19.50 Pogadanka; 
20.00 „Kwiaty polskie" - Koncert; 
20.45 Dziennik wieczorny; 
20.55 Pogadanka; 
21.00 Wielka wieczornica taneczna. Trans 

misja Q; Płocka. 

dla Prenumeratorów 
»Głosu Trybunalskiego« 

Ci wszyscy Prenumeratorzy, którzy 
wpłacą prenumeratę za kwartał otrzy 
mają bezpła.tnie ciekawą powieść 
współczesną do wyboru (od 400 -
500 str. druku}. 

WYDAWNICTWO 

Pierwszy dzień obrad ojców m. Piotrk 
nad budżetem na rok t.938-39 · 

Zadłużenie tnlastat~ztnniejsza Si~ bardzo zn~c 
W ub. czwartek rozpoczęły się obrady 

Piotrkow.skiej Rady MilajskieJ nad budiże­
te.m miasta Piotrkowa na rok 1938 - 39. Po 
E•edzenie roZJpocziiło się ~ie.mal punktual­
nie o godz, 7 min. 40 wiecz. Obrady zaga­
ił ,przewodniczący Rady p. Prezydent Ste 
ian Fiszer, proiponując na ws~e zmianę 
porządku 01:.>rad, t .ji. ,przeswiięc:ie niektó -
rych punktów na dals~e miejsca oraz wsta 
wienie nowego punktu, mianowicie wyboTy 
do ko1m.isji Pry,watno - Prawnej. 

Następnie w komunikatach prezydenta 
przewodniczący Rady zakomunikow:ał, ie 
miasto znalazło tytuł własności do placu 
miejskiego, na ktorym znajduje się siedzi­
ba Zarządu Miejskiego i z tego powodu hi­
poteka tej nieruchomości została ureguiLo­
wana. 1 " , • • 1 

qprócz tego uregufowane zostały hiipote 
ki gruntów m.iejskich w ii:ości około 10 
mórg. 

Następnie ·przeprowa~ono wy.bory jed­
nego członka do 1'..omisji Prywatno ?Praw-

nej na miejsce b. radcy miejskiego p. Piot 
ra Borczyka. 

N a propozycję seniora klubu radzieckie 
go BJ.{iosp. adw.Owczarka do Klomisji wy 
br.any został jednomyślnie nowy radny 
!miejski - p. Józef Gadzinow1Ski. 

Z kolei p. prezydent Fiszer oddaje pr.z;e 
wodnictwo Rady wiiceprezydentowi W. U­
'Ziem'.ble i sam wstępu~e na podium, sk~d o­
mawia dotychczasową dz.iru:alność obecne­
go Zarząidru Miiejskiego i prosi Ra.clę o przy 
jęcia dodatkowego bu~etu na rok 1937 - 38 
i preliminarza budżetowego na r. 1938-39. 
VV przemówieniu swoim p. prez. F ,i.szer po 
ruszył cały szereg ciekawych momentów 
z życia piotrkowJ.Skiego samorządu miejskie 
go oraz omówił wszystkie niemal bolączki 
naszego 1miasta. 

W dalszym ciągu posiedzenia przyst~io 
no do uchwalenia i przyjęcia dotacyj z Fun 
duszu Pracy na 1prowadzenie w 1bież. sezo­
nie publicznych robót dr,ogowych na tere­
nie .m. Piotrkowa w wysokości 400.000 zł . 

Ks, proboszcz Psonka 
żegna Piotrków 

O.puszczam Piotrków Tryb. - Mimo naj­
szczerszych chęci dla braku czaBu nie mo­
gkm Spełnić swego obowiązku: złożenia 
wi.zyt Pożegnalnych - di'atego czynię to 
za pośrednictwem Prasy. 
żegnam Wszystkich życzliwych i Dro-

gich dla mnie P.T. Państwa. Jednocześnie 
za wszystko dobre, którego wiele doznał€4m1 
skfadam nadserdeczniejsze sta.ropolskie 
„Bóg zapłać!" 

KSIĄDZ FRANCISZEK PSQNKA. 

Powstanie Zeńskiel Szkoły 
Zawodowej w Piotrkowie 

Zarząd Miejski m. Piotrkow~ podjął sta 
r ania, zmierzają.ce do utworzenia w Piotr 
kowie eńżskiej Szkoły Zawodowej. Stara 
nia t e znajdują. się na dobrej drodze. Skie 
rowane przez Zarząd Miejski pismo do Ku 
ratorium w W:arszawie spotkało się z przy 

chylnym przyjęciem Kuratorium, bowiem 
wyraziło zgodę na udzielenie subsydium 
dla tej p1acwóki. 

Do 1budowy szkoły przystąipiono by do­
piero w roku przyeszłym, gdyż w obecnym 
nie pozwa!lają. na to warunki finansowe, 

oraz p<>życook z tegoż mu.nduszu· 
wej w wysokości 15.000 u. na 
riałó"1 do r.obót drogowych i ipożj. 
goterminowych na rozbudowę un 
na~1zacyjnych w wysokoścł 16.~ 
ro.2lbudowę urzą,dlzeń wododągoW) 
sokości: 24 tys. zł. 

Wice prez. Uziembło wyijaśni<li 
nie przewiduje siję wierceń no"l 
dzień i dlate.go kredyty na urzą~ 
dociągów zostaną częściowo przez 
na rozbudowę sie~i kanałizacyjn 

I. 

Konwersje legatu Stronczyńs · o 
duszu, zebranego na szkołę uc '? 
lecia Niepodległości Państwa P e 
kwocie 4;5.704,39 zł. oraz dotacj.e i eg 
z Fundu.szu Pracy i dotację na !LbJ 
niedoboru budż;etowego w wysok ' 0 t 
zł. z Komunalnego Funduszu Poi 'Il 
z;apom,ogowego - przyj~to jecbiGit 

Przed czytaniem preliminarza lro< 
weg.o p. !Prez. F1szer kollltunik · • 
że z Socjalistycznej Jedności rx 
wpłynął wniosek nagły w ~rawie ..Yo 
zmiany ordynacji wyborczej do 8'~ 
nnJ.ejski.ego w 6 największych miai 
ski 

J.\i.agłość i meritum wniosku 
stai:y dopiero na końcu posi.edze · r. 
pnie p. prezydent zarządza kró 1 
i prosi radnych na tradycyjną. he 
rą wypi.Lo z apetytem ,i w s.erd 
strojJU. --~ t: 
Na>:eży tu dodać, że w tym ro ' 

ka sma.Kowała wszystkim aa1ego 
w latach po,przewucn, bowiem 
na ~stała -r~czka:mi pań urzędru.Q 
skkh. 

- - - -
..t'o przerwie preliminarz budże 1l 

ruJe nac.z.W,y<lZ.lału .ll'inansowego, · . 
.ktr. W ci'Zi.a1e pierwSzym radny eł 
rc,ciowego iP· AlO . .Piotrowski ~ 
tyce .zw1ięfil>zenie się .wydatk.Ow 
nych i wnosi o zmruejszenie tego 
~u proc. przez skreślenie d.odat 
nagrodzeh prezyaenta i wiceprez 
sta w sumie 4.~00 zł . , zniesienie 
karnego 1 UpOsażenie maszynis 

W odpowiedzi p. prez. F.iszer 
że sk,asowani:e r~tt;)ratu karnego i 
Stk'fjest niemożliwe i . oodaje,że 

„„„„„„„„„„„„„„me*Fmsw=•ma1111&*W!Blim.f:!jpffppgffp"liillil:&11!!fili!Dl~A•D .... „„„„„„„„„„„„„„„„„„„„„„„„. tlll.a r.b. wyaatkl per&onalne w 
cze o' upa·s:azenie kontrotera ruch.u 
ci, choc1ai nie jest to '1ptzewi · · 
nYm preliminarzu bu,dzetowym. Troska o· wychowanie fiZyczDe młodzieży 

Konferencja dyrektorów szkół śr.ednich ~_.. 
Onegdaj w Gimn. Państwowym im. Bole 

siaw.a Chrobrego w Piotrkowie obr.adował 
zjazd dyrektorów średnich uczelni Państ­
wowych z Piotrkowa, Rad0mska i Toma 
szowa Maz. p<>d przewodnictwem dyr. Buz 
ka. 
Pir~dmiotem konferencji była sprawa 

Uroczyste zakończenie kursu 
Zw. Ml. Wsi w Piotrkowie 

Jak i:pisali.śmy - w Piotrkowie starą.niem 
Pow. Zw. Młodej Wsi zorganizowany zo­
stał tygodniowy kum dla ,przodowników 
Zw. Wodej Wsi z całego terenu powiatu 
piotrkowskiego. 

Urociiyste zakończenie tego kursu odbę 
dzie s~ę dzisia@ w godzinach poipołudn!i..o -
wych w salonach Stow. „Rodzina Urz.ępni~ 
cza'', gdzie jednocześnie odbędzie się tTa­
dycyjny Opłatek Związku Młodej Wisi w 
Piotrkowie z udziałem młodzieży piotrko,w 
skich szkół średnich, !Pochodzącej ze wsi. 

W uroczystościach tych wezmą udział 
przedstawiciele wfadz samorządowych, ;po 
wiatowych oraz d~egaci Zar~u Główne­
go w Warszawie i Okręgowego w Łod~ Z.w 
Młodej Wsi. 

USpI'aWnienia wychowania fizycznego ~ło 
dzie,ży oraz zastosowania ostatnich zarzą­
dzeń władz do szkolnego programu nauki. 

Powzięto w tej mierze szereg uchv:ał,­
które przyczynią. się do rozwo~u tężY'ZilY 
fizycznej 1~odzieży, 

Piotrków posiada t.50Ck· niiesz­
kańców chorych na gruźlicę 
Według ·oficjalnych zestawień w chwili 

obecnej na terenie Piotrkowa ~ajdUij,e się 
1500 stałych mieszkańców chorych ·na g.ru 

żlicę. Cyfra ta stanowi 2,8 proc. wszyst· 
kich 11IJ)i.eszkańców Piotrkowa. 

"NAJTANIEJ = 
~"· KUPISZ MATERIA&.Y " 

Dogodne na UBRANIA, PAL TA męskie, . "' 
~ warunki KOST]UMY i Pł::.AS.ZCZE llliii. 
"' DAMSKIE '' --. SJ?łaty ! oraz na L•iUNDURY uczniowskie ~ 

.... z najlepszych fabryk biełs"ich i tomaszowskich ~ 

BJ TYLKO W SKŁADZIE SUKNA i KORTÓW,p. f. I\\ 
• M. ROZENBLUM PietrHw, Słowackiego 7. I\\ 

• U- ~WAOAI Znacznie taniej bo w mieszkaniu. (ł, 

W d:t:iale drugim wywiązała' się 
ka po~ędzy r. .t>iotrow$.kim, któ 
wai - jego izdaniem - zbyt w:f 
cje na Ottdowę SZ»py i malowanie 
ławnikiem Zar~du 1V\ieJskiego, p. 
gorze wskim. 

l-rzed rozejśdem się" Senior kl. 
Uobotn. prof. :h;. Dobruś reteruJ.e· 
gły wniose~ w sprawie wstrzyma 
31onego do Sejmu projektu znii'any 
cji wyborczej do ·samorządu mie · 
6 naJwiększych miastach pOlskich. ) 
ciwia się temlli kateg0ryczme seni 
ku Gospodarczego, mec. Br. Ow 
ry stanowisko wnioskodawców, 
wtrącaniem się do polityki Pań.siw 
dzi, że Ra.c1a M:ieJska "nie jest pow 
roztrząsania JP05Uni'ęć rz~dowych. 

Prof. Dobruś uzasaónia dalej . 
ność uchwalenia takiego wniosku z 
na to, że fakt ten godzi w samar 
ski.i później 1t:DPŻe być taka ordynac 
sowana i do Piotrkowa. 

.~h..tnc,wisko to, chociai zasadnie 
n:ą się pomiędzy: S"(lbą , popiera ~·ó 
Dobrz;iński. - -

Klub Bloku Gosppd. QPUSzcza sa:'fł 
i -.vniosek ten U:;M\ e:1ony ;1;osta: # 
~. oc.;alistycznej Jedności · Rototnia 
Strvnn· cit.w.a Narod.•. \\ego. 

Nie uspokoisz sumienia 
p6ki nie podzielis 
z bezrobotnym br 
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SOBOTA, dnia_ 19-go Ltr.rEGO 1938 roku 

.. ~ylko 2. dni Wielka Komedia 
, Kl;NO·TEATR Dziś I dnł nastepnychl Najśmielsza fantazja filmowa. Oigaa· 

~I~ Wiadie·ao·n·po~IWOiDiii; ~iiilii 
NO·Tl!A1'R , Żydowska p. t. 

DLEOłOSCl 2 

OM! Błazen _Purimszaile 
(ATLANTYDA) 

właśc; W rolac_h głównych: , go Maja 11. 
Na seansach popołudnlow. Ułan_ Księcia Józefa 

Od niedzieli >Pe n n yc tylko ostatni raz! Ko.nopińska 
i Piaskowska 

. .RAV . >KRASHc LON CHANEV, jr. MONTE BLUE 

NAD PROGRAM! Aktualności świata 
„ . 

. powodu niskich uposażeń 

.Całkowite zarobki idą .na pokrycie z.obo 
w:ą.zań, 1bez ograniczenia, tak, żekolejarz 
l~Jąc_y na _utrzymaniu rodzinę, składającą 
si~ z. zony I 4-ga dzieci, w ciągu ki'lkunas'tu 
m1es1ęcy z rzię.du, zamiast 175 zł. otrzymuje 
tylko 40 IUJb 60 zł. 

~ kolejarze toną · w długach 
I · enie !Pracowników kolejowych za 

1 
i 81~.m.otnych, j~k i obarczonych licz- . 

ną wys~uJe w c oraz ostrzejszej 
P?,WoduJą~ ~ytuacje, wymagające 
CJ1 czynn1kow ustawodawczych. 

Pomijając już w-s~lkiego rodzaju projek 
ty oddił'użenia, zarządzenia, okr~aJjące 

'?1-a.Ximu.m potrąceń, giwarantujące jednak 
1CW'otę wypłaty 100 złotych, jako nienaru 
szalną, może uchronić nieJedną rodzinę od 
ruiny, odsuwając widmo głodu i nę~y. 
Leży t.o w interesie kolei i Państwa, aby 

umożliwić przetrzymanie krytycznej sytu­
acji do czasu zmiany na lepsze waruników 
bytowania. 

~e obcią.żenia poborów, w posta 
r 4 en podatku specjalnego, śW'iad -
rk ;ele organizacyjne i społeczne, 
ty hc;zek, zwrotnych zasiłków różne-
11· J0u bank_ów i chwilo'""Y-""k, zaJ'.At>i<> po ••• HJQMU11*'4amW?=m„11n ""·--r. _ 'VYV "k:"~ --~~~~~1;\'"'°l~.>~ !r.f.f,l!_~--;ga:rawr+ 

~ ~r~z komorników, spowodowały, że • 
E me. W'Y!Płaty U(Posażenia, pracownik D z i s' 
OJ ailbo otrzymuje grosze, albo tylko of! listę z dokonanych potrą.ceń. 

na tkw'i przede wszywstkim. w 
eh uposażeniach kolejarzy, które 

1931 do 1934 zostały zmniejsmne 

iżakch poborów, .zniesieniu dodat 
omicznego na rodzinę, zniesieniu 
za O!J>łaty szkolne, :po dobrowol -
·yczkach, przeistocmnych w pod:a­
'atny, finan.s0wa egzystencja. og6łu 
została .zachwiana. 

~· rnizonowy Zespół 
. 'jSceniczny w Piotrkowie 
;<>Wa.mia uprzejmie, Że w dniu 19 b.m.. 

'e 16.30 w sali im. K:illńsk.iego po-
n.a ogólne 7.ądanie a.rcyiweBQI\ ~ 

wa.Iową ·p.t. ,,NAJPIERW WO· 
· ' - POTEM U5'1'EX1ZKA" po ce­

popularn.ych z niezmienionym proc-

KOMUNIKAT 
ZENIA INTELIGENCJI LUJX>.. 

~ PRZYJACIOIJ WSI KOŁO w PIO· 
TRKOWlE. 

wspanialJ dan • g strzelecki 
w salonach ,,EUROPY'' 

Początek o go•z. 20 m. 30 
...... „„„„ ... „ ... „„ ... „„ ... „„„„„„ ... „„„. 

Baczność I „ 111łstrzowie 
rzeinieślnicy · 

Istnieje w Piotrkowie Wieczorowa Dok­
ształcająca Szkoła Rzemieślnicza w swym 
programie nauczania posiada tm. ·in. rów­
nież i P.W. jako godziny obowiązko'\\"'e. 

Zdarza się jednak, że nie W'SlLy5eY ucznio 
wie biorą udział :w ćwiczeniach i wylda • 
dac:h P.W. często z winy swych ch.1eibodaw 
ców, którzy do tej dziedziny nie przywią( 
~ zbytniej wagi, wychodZllC ~ błędnego 
założenia, że qęidą mieli czas nauczyć się 
tego podczas odibyv.-•ania obowiązkowej słu 
łby wojskowej. 

Tym.czasem lekceważenie tego moł;e 
mi,eć bardzo przykre skutki dla saJmych u„ 
czniów, któr.zy skutkiem tego otrz)'llllaiją 
złe noty z przedmiotu P.W~ i nie !będą prO­
mowani do kj:as następnych lub też nie o­
trzymają świadectwa szkolnego, co z kolei 
odbije się ujemnie przy egzaminacll na cze 
ladników i przy staraniach o uzska.nie ik:ar 
ty rzeniie~czej. 

Za tym mistrzowie winni dopilnować, a· 
żeby wszysey uczniowie na na.u.kę P.W~ o­
bo~o u~li. · ' :. ; ,,~_ , 

Uclekl~er sa111 powr,óclł 
· do wl-=zlenia 

Prze(! kilku dniaani z are8%tu. w Belcha.­
towie prr.e.z podko!(> zbiegło 2 prr.es~. 
mianowicie Jan Jonczy:k i Bronisław Pan 
kow, obaij zamies:zkati w Bełchatowie. · 

ne„ 
Jeden z 'lciekinier6w, mianowicie Ja.n 

Jonczyk, W dnil} Wezora~zym sam ~il 
się do w•enia piotrkowskiego celem ~ 
bycia kary. Bęązie on miał proces za Qo­
konanie podkopu i ucieczkę z a.re.tu w 
Eełchatowie. 

Dancing 
strzelecki 

Za;rząd O~dziafo Związku Strzeleckiego 
w P1otrkow1e, w-ządza w dniu 19 lutego b. 
r., w salach restauracji „Europa" -;,DAN 
CING STRZELECKI" na który uprzejmie 
.zaprasza członków i sympaty.ków Z.S. 

Zarząd Oddziału z ła.9kawym udziałem 
pań: inż. Janiny Tatarowej i prof. Bronisła 
wy Stolarskiej, póczynił już starania dl:a 
wprowadzenia nowych niespodzianek i at­
rakcji, chcąc jaiknajwięcej uprzyjemn.iC 
wieczór stałym bywalcom i sympatykom 
Z.S., mając na uwadze, .iż jest to ostatni . 
Dancing Z.S., w rychlo kończącym się kar 
nawale. 

Czysty dochód przeznaczony jest na. ce· 
le kulturalno - oświ3ił:oWe Oddziału Z. S. 
w Piotrkowie. 

..Iii, więc wszyscy śpieszynny na ,,DAN -
CING~''. 

Odczyt 
. iDr., Józef ~ą;be~ docent uniiwei:srteŁu 
un. Jozef-a PiłSUJdslciego w Warszawie przy 
;ieżdZa do Piotrkowa i wygłosi w auli Gim 
nazjum i.m. Bol. Chrobrego w rueclzielę o' 
godz. 12 w Południe odczyt 1p.t. ,,słow.ia.nie • 
na przełomie 18 i 19 wieku''. · · · 

W,st.ęP, na wy_kład wolny dla ~eh. · 

M i o' d 1 no" czysto pszczeinv 
pod gwarancią bez ład~ 

nvch domieszek. Jasny lłpcow9, twardy 
deserowy wysyłamy za zaliczką JSOCztową 
ku naiwl~ksżemu zadowelenlu 3 kg. 8 zł., 
5 kg. 12 zł;, 1 O kg. 23 zł„ 20 kg. 45 zł, 
30 kg. 65 zł., razem z opakowaniem I 
opłatą pocztową. 

lałl,olakl E1,1rt li1l1 
w Nitku, 

HUMOR 
Ni.AD DUNA.JE!(. 

~ skład nowego rĄdu austriackiego :we 
srli narodowi socjallld. 

Wi Berlinie radość: n.3.ree.zcle w AUstńi 
doszli do głosu bene nazi ! , ~y został Sekretańat Kob przy 

~ IW'ackiego Nr. 1 drugie pi~ oras 
jest w środy i soboty od godzin7 
16-ej (od 3 do 4 po poł. 

Zawiadomiona o ucieczce 2 aresztantów 
!POlicia -mmczęła lJOŚclg, który na razie nie 
dał rezultatów. Za przyczynienie się do 
ujęci.a niebeZJ>iecznych prr.estępców poli­
cja wyznaczyła wysokie nagrody pienięż • 

Za ~ uciekinierem włada policyj.. DROmAiZGI. 
ne kontynuują paścig dalej. dniu 20 ł.utego 1938 r. o godz. 10 

lokalu przy ul. Legionów Nr. 7 (par 
Jlbędzie się Zebranie całego Zar*u 
Przewo<łni~ych Sekcyj. Obecność 

konieczna.. 

Zawiadomienie 
zaszczvt zawiadomić Sz. Klientele, 

iż zakład mói p. f. 

SlAW JENDRYCH 
rzącv- sie przv ul. Słowackiego 52 

w Piotrkowie. 
~onuJe praca w z•kres 
zJerstw• wchodzące. -

~dulacje żelazkowe, wodne, far­
IOwanle włosów, brwi i rzes 
az strzyżenie i golenie. Ceav 
skle. Robota solidna. · Obsługa 
eczna .. 

Walne zebranie Klubu Sport. 
Zw. Strzeleckiego w Pi.otrkowle 

W. dniu 20 b.m. o godz. 10.30 w piemV· 
szym terminie i 11-ej w drugim odbędzie 
się Walne eZbra.nie Klub. Sport. Z.S. ·z nar 
st~1mj~ym 1porz1:Ldldem: 

1) Zagaenie, 
2) Odczytanie protok6łu z popr;r;ed.W..Z. 
3) Sprawozdanie Zarządu i Poszcoogól -

nych !kierowników sekcji, · 

4) Dyskusja nad sprawozdaniami, 
5) Wybory nowych w'tadz, 
6) Uchwaleni.u budżetu, 
7) Wybór komisji rew:i,zyjnej i sądu ko­

żeń.skiiego, 

8) Wolne wnioSki. 
Zarz~ k1ubu prosi o liczne przybycze 

członków kl:uibu. 

Walne zebranie O. Z. N. 
W dniu 20 b.m. (niedziela) o godz. go Obozu Zjednoczenia Narodowe-

13-ei w południe odbędzie się w go o charakterze sprawozdawczym. 
sali im. Kilińskiego w Piotrkowie o- Wstęp na salę dozwolony będzie 
gólne doroczne zebranie członków tylko dla członków i wprowadzo­
połączoaych Sekcji Miejskiej i Wiej- nych przez nich sympatyków. 
skiej Okręgu i powiatu piotrkowskie 

- Terd weźmiemy siłę za bary! - poo­
wiedzi~ starosta, przystępując do spralt'lo 
dzan.ia cenników baroW-ych. 

--Z tej mą~ ~hleba nie będizie ! - Oś­
wiadczył iniSpektor sanitarny, ,pieczęttlij~ 
"1 piekarni worek brudnej mąki. , 

PIIBEZORNO~C. 

IniŻynier K. .. otenił się niedawno. Ostat 
nio doszło do pierwszej kłótni. 

- Wtracam. do mojej matki, do Lwowa! 
- woła, szlochając, młoda małżonka. 

- Proszę bardzo, masz tu na bUet ... 
- Ach, ty potworze! A 1pieniąPze na po 

dróż powr<>ttn.ą ?. 

Pod adresem kierovtców, jeżdtących z 
nadmierną szybkością: 

Lepiej spóźnić się na ziem.i, niż przy!być 
za wcześnie„. do nieba ! • 
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. ~ 1-· . ~I .KoloÓlalnet 

Drrla 28 b.m. odbędzie się .zwyczajne ro 3) bt'r&woz.danie ogólne Zar;;.ą,d„ r ddzia-

- Jakie to strasmie! Czytam tera.z w 
~ku, ż:e ~.zna za:bił kobi~, a na 
etępnie Sallll strzelił do siebie !0

• 

- A kogo właściwie ęier:w zastrzeli? 
- Hm, tego w gazecie niema ł 

- Kiochan:ie. czy nie wyljedziem;y; w t~.· 
roku na wieś ? Było ,przecież ~ak ładnie . 
Jatem rolru ubiegłego ! Tęsknię !bardzo :Za. 
temi krowami, '.kurami, świniaimi, bydłem ! 

- Aleź Małgosiu, przeciet masz ~de ! 

czne walne zebranie Ligi ~ej i Kolo lu obwodowego za 1931 r., 
n.ialnej o go&._ 18-ej Wi lokalu 1Pt1zy ~. Sło 4) $prawozda.nie tka.sowe za 1937 r.

1 
wacki~ Nr. 23. · , ..... .i __ ;~ • • 

5) s~rawv~ komisJi rewilzy,Jnej, 
W :m-yt.ll § § 18 ust. i 5 'i 22 ust. 4 St.atu - - ' 

tu LKM. zwyczajne wailne :zebranie odidzia · 6) uchwalenie ogólnego programu praą 
łu 11:l!ęidzie praJWomoone w p61 go!zi:ny po dla nowego Zarządu, 
wyznacze>nYm ~tku t.j. o ~. 18.30 7) uchwalenie ·budrżetiu za. rok 1938, 
'bez w:nględu na ilość obecnych .członków. 8) wybór Zar.ządu Oddziału obwodow.e-
Porządke obrad: go i Komisji Rewizyjnej, 

1) zagajenie, wybór przewodniczącego 9) wyibór dei"egatów i ich zastępców na 
i sekretarza zebrania, Zjazd obwodu, okręgu i wailny LMlK.. 

2) odczytanie protokółu poprzedniego · 10) w.nioski zarządu oddziału. obwoddWe 
2lWycza.jnego walnego zebliania oddziału go i wnioski członkó\1\1 ygfoszone pjaettnnie 
obwodQwego LKM. z dnia 12.-m 1937 r., przed rozpoczęciem zebrania. 

· · · W firmie Ir. LUFT Piotrkó~ Tryb., Śłowackiego t. Tel. 14'-95 ... „„IZlll„„„„ ... 
"' .. , 

3 proboszczów ranny 

w katastrofie 
KATOWICE. 18.2. Na sk~ 

sz08 w P.iaśnikach samochód półcii 
wy wpadł na samochód osobowy, 1 

rym jechało 3 ksi.ęiży proboszczów: l 
Wa z Lipin śląskich, ks. Strzyż z 
raz ks. P.ttcha.r. z Z.aWlni!k. 

W:akutek zderzenia k\9. Strzyż W)! 
Sa'moChodu i uderzył głową o kraw, 
iW stanie ci~ odwieziono go do 1 
la. D,waj inni b.ijęiźa probosoozoW'ie 
11 lZejszych ran i po nałożeniu Ojpat 
udali się do 'domu. 

~„„„11111„ll*FE&llllll!llllQMIZillllll„ •• ;. 

KARBOLIN[ 

SADOWNICZ~ 
' . 

·D. K~ M. 
cli 

.oraz środki chemifzne 'ei 

. z'walcz.łnia chorób i szko~~ 
ników r:oślin 

POLECA 

Skład „Apłeczn 
„ ..... „ . · ... ~ 

• t '. .' 'I · • 

::. P~ Pod~Orshi!~ 
• • . ·• ,•\„ ..... „ • ·.1 ·~r . 

RESTAURACJA · . „. .„„.. .. ..t:: Słowa.ckiego 

.„ .. ·.--u D · i • · Ł o„ a•·•·a•·t;~~. <. .-·: c~n-v "f.~t>~-~<=2\\e. :' : 
. , „ . • . M ..,. .· . . .... r . . . . n 

I I , (@ ~ ~··~f . t rr,- ?J 
, . Plołrków Tryb., Słowackiego 28, .Tel, 14-48 .~ , . , . _. L , .. :. ·. h; 

,} · =· : 'W.:vdaie cod.zi€nnie sm; czne i tanie obi~dv na aśle 'r1 ,..;,·~~=~.....,~~.......,,,,,,_„ 
różne potrawv a la t'~r.te: Bufet' bogato zaopatrzony 
w trunki różnego rodzaj u, oraz zakąski. 

"' „. 1; '"! • • ( ' ':. -~ 1 • - ' • ' • .„ :" '"' . ·„ '•'" . . ' • t .• . • ' •, .~-.. • ~ ' " •• I t.' ~ ; '. :: . '.._,. 

ł;:,,.~"Urii~' hi~k-~<iję"(~W{ą;ćb:„ooa) l!fa .„~~·tl·~· .st~le '.i~~eze P . i w o . ·o kJ;> ci m _·s ·k i "el :: 
z~ r ~ ~.~ł ~pr~~~.).~te~. J~ m~tti'.'.· . - ... ~ ., .„ . . . . ,,.' 

· · · U "!@*± MIM ~· ·: 
r ~ . ·.- r •... ~··"'·1 ~ 1 - •. -...... ._ ·'i.' 

' > 

' ... 
~ : . „ 

- Od te~ kaktus~ liie mogłabyim ·się ni­
gdy o~ączyć ! Przypamina ml mego męża 
nieQos.1.czyilca, gdy nli1e był ogołoiiy I 

·Miód pszczelny 
1lpcowv pierwszej jakości pod gwarancją 
bez żadnych domieszek, 3 kilogramy 7.50 

.5 kilo 11.20 zł.; 10 kilo 2l.50 1 Zł.; 20 kilo 
14 zł.; 30 kilo 61 złotych, wraz z nac~y~ 
niem i opłatą pocztową wysyła . 

)tałopotski Eb,.ort )łiołt 
w Zbarażu 

Skrytka ·pocztowa 6. · " 

' - ; •I ; f'.'; ' "\ ' •· ' 

- ..m!!N.'~!!!!·-~·~ !'!!!!~·; ~!!!!!~!!!!!!!!!~!!!!~~!!! 

~--- ·'N~Jtaitsza .. s.1>.~ze.dai 
. w firmł~ 

A.. BRAND·WAJN 
· ·~ ,„ Piotrków, Sieradzka 2. 
Zł!garów, zegarków światowej marki, pierśclon~ów,. 

· branzolett!k1 kolczyków, obrączek ślub. ' 
PATEPONÓW . 

Duży wybór płyt gramofonowych 
I najlepszych Igieł gramofonowych 

M!CWH & --
.j K·. T,.. raz zjadł 

- ,. 5· ł B . " ________ „w „ 1~ vm · ąrze . 

,· , · ten zawsze tam jadać będżie 
Restauracja cBIAłV BAR• Piotrków Tryb., ul. ~łowacklego 23, lel. Br. IUS 

. pnleca ś n i a.da n i a, ob i a d v. k o I a cie; ·wszelkie trunki. 

.„ .. „. ' 1' 'lai '. , • ft& ' 

_ 1· K·. ~. 1ati.: . "ś1t~c1 
w dużym wyborze _ 

· . Polna s ni. 9· : . . 

UCZFJ PISA.O NA :M.A&zYJNIE 
najnowszą merodą. ślepą 3 systemy 
szyn, ~aub. indywiduailna.. Ś w i et n ci ku c h n i a. C en y b ar d·z 0 p r z v s t ę p n e: 

. · ' Piotrków, Legi~ .„, 


